
We środę N " ' 101. 2 4. sierpnia i8 3 i,

K A N T O R  G a z e t y  L w o w s k i e j ,  który dotętd b y ł w domu j/nćpana F n n ę in U  
ł . U l e r a .  k s ię g a rz a . obok jego k s ię g a rn i, na Ulicy poprzecznej D om in ikańską  (Som m tfancc

. izby  i* ■ *j -  r  . ~ '\r  A  N  TO R  G A Z E T Y  L W O I Y S - K l E J . t r  O d d .
leszona będzie tablica z n apisem : * -=^ t 0 R E M  G a z e t y  L w o w s k i e j  będęi w tym no-
• Września w szystkie m t e r e s s a  Z KA 

wym l o k a l u  załatw iane.

W I A D O M O Ś C I  K R A J O W E .  

O D E Z W A
k. galic. prowincyjonalnej komisyi zdrowia 

do mieszkańców miasta Lwowa:

Gdy ojcowska troskliwość Najjaśniejszego Pana, 
®Szego najłaskawszego m onarchy , i usiłowania 

j ®dzy, dotychczas od Opatrzności Boskiej, tak da- 
ece pobłogosławione zostały, iż epidemiczna bie- 

* a z wymiotami (cholera) we Lwowie, gdzie 
.* od 2 2. maja r- b. wdarła b y ła ,  o tyle ogra- 
c*ong została, że juz teraz mało kto na nie 
Poda; staje sie wiec ze wszech miar istotna

POtt?" ° c - ”• e£ in n o ś c ią  każdego mieszkańca tego miasta, by 
*\ ścisłe dopełnienie przepisów ku ntłumie- 
^  tej chłosty wydanych i użytych kutem u środ- 

w , niemniej przez wytrwałe zachowanie tego 
. zystkiego, co dla utrzymania zdrowia i unih- 

_ , Oła tejże choroby potrzebnem uznano, wszy­
ją len)i siłami przykładał s ię ,  aby ta zgubna za- 
sie* Ze Gwowa zupełnie zniknęła, i jaź więcej 

? nie ponawiała , jak się to po wielu innych 
»stach i posadach dzieje.

Osiągnienia więc tego ważnego celu , do
• - - - c ■■ ■ ■ j i - —. "cft"/'' *” r O O

6° się każdy w szczególności dla zachowania 
 ̂ ,snego i wszystkich mieszkańców zdrowi* na- 

s?t r  obowiązanym poczuwać winien; potrzeba 
Sẑ *ególniej, by ciągle czystość w demach i mię­

c ia c h  utrzymywaną, wszelka zaś nieczystość 
DigC nprzątsną, mieszkania wietrzone, ludźmi 

przepełniane, owoc tylko dojrzały i to z u-
*kowaniem, jeżeli wreszcie żołądek znieść go 
Ze» pożywanym, napoje zaś burzące się (fer- 

j • uj§®®) i mleko , szczególniej przy owocach
4 a.rzyPaoh , równie jak przy tłustych potrawach 

lechane, a w używaniu trunków spirytusowych,

nigdy miara przebraną nie była'; w ogólności zaś 
Każdy , niech się podług swojego przyzwyczaje­
nia i właściwego usposobienia zachowuje, i tego 
się wystrzega , co dotąd dla siebie szkodliwem 
uważał- <.

Nąjgłówniej pamiętać należy na ochędóstwo 
ciała i stosowne do pory roku i dnia odzien ie ,  
zwłaszcza że nastające już chłodne poranki i  wie­
czory , cieplejszego odzienia wymagają; szcze­
gólniej zaś osoby rozgrzane i w potach zostające, 
strzedz sie mają oziębienia,, przez prędkie roz- 
odzianiji się , przez bawienie podczas chłodnego 
powietrza porankiem i yyieczorem pod drze­
wami , n*d wodami, lub w otwarłem polu i p rzez  
użycie zimnych napojów.

Gdy używanie sukien i  rzeczy z chorych na 
cholerę , lub o to podejrzanych, jest wielce nie- 
bezpiecznem, byłoby z.item nierozsądnie, gdyby 
je kto nieczyszczone miał nosić ,. a nawet kary­
godną byłoby rzeczą, gdyby Kto takie nieczyszczo- 
ne suknie, bieliznę bądź z ciała bądź z pościeli, 
drugim darować i przędze ch c ia ł ; każdy więc mie­
szkaniec dla zachowania się od zarazy i za rzu tu ,że  
tę zgnbną chorobę przez nieostrożność, łub chci­
wość zysku, rzeczami podobnemi drugim udzie­
l i ł ,  obowiązanym jest na sumieniu wszystkie rze­
czy po chorym lub zmarłym na cholerę pozo­
stałe, dać do  sczyszczenia ; w klóryinto celu utwo­
rzony jest urząd publiczny za przedmieściem żół- 
kiewskiem znajdujący się ; każdego zatem ostrzega 
s ię ,  by sukien i wszelkiej bielizny już używanej, 
o której przeczyszczeniu n iem a pewności, kupo- 
tsać i używać nie wszył się.

Naostatek pozostaje jeszcze mieszkańców Lwo­
wa dla ich^ własnego i pospolitego dobra upo­
mnieć i  wezwać, aby owych podszeptywaczów 

'i  rozsiewaczów, którzy poswalsja sobie , prze-
)(
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ciwko temu, co rsądy dla pokonania i ulłumie- 
nia cholery rozporządzają , przez nierozom lub 
chciwość zysku , albo też z innych nieczystych, 
częstokroć nawet karygodnych pobndek rozgadują 
i  działają, albo też do tego innych zachęcają, 
nielylko niesłuchali, ale_raczej, w ufności i prze­
konaniu , ze co tylko w tej mierze rozporządza 
się i przedsiębierze , to wszystko ku ich dobru 

zieje s ie , tych nierozsądnych lodzi surowo kar­
cić m aja°itak wspólnem usiłowaniem przykładać 
sie , by  ̂zupełne zakończenie się tej plagi, która 
już milijony rodu ludzkiego z dwóch części 
świata sprzątnęła, przy pomoc? Wszechmocnego, 
szczęśliwie osiągnione zostało.

W e Lwowie dnia 9. sierpnia i 83 i .  (1)

C h o l e r

W e Lwowie: 

Dnia 22. sierpnia :

Zachorowało: 
Chrzęść: Żydów: 

w mieście . . — —  
na przedm. 1. częś: 1 —

W szpitala wojsk: 2 —

wyzdro- umar- 
wiało: •'

3 *
i  —
1 —

pozostało 
wkurac: 

6 
!8 
H
9
6

i 5
ogółem . .0  4 — 5 1 58

Dnia 23. sierpnia :
Zachorowało: wyedro- umar- pozostało

Chrześc: Żydów:: wiato: 'ło: .. w liLirac.
w mieście . —  — 1 — 5
na przedm. 1. częś: 4 — --- 2 10

—  2. —  1 -— --- — l 5
—  3. —  —  — --- _ 9
—  4- — i  — i 1 5

w szpitalu wojsk: 1  — 4 i 1 1

ogółem . . 7  — 6 4 55

Zatem przez cały czas panujące; -jholery aż do
dnia 23. v-ieczór: zachoro­- wyzdro­ natar­

wało : wiało : ło
■ w mieście . . . 663 358 3oo
-naprzedm: 1. części: 56o 218 332

—  2. —  1598 78 1 802
—  3. —  1246 534 703
—  4- —  439 i 43 291

w szpitalu wojsko w: 469 283 ' 175

ogółem 4975 2517 260?

—  Z lViffdnia. —
Gazeta wiedeńska z dnia 16. sierpnia r. b- ^  

nosi : Gdyby pomimo wszelkie ze strony -'*? ‘
przedsięwzięte środki zapobieżenia wybuchł®1 
choroby cholera w W iedniu, ta zarazi wtarg^t , 
do c. k. stolicy, na ten przypadek raczył Najj®*' 
Pan przeznaczyć c. h. zamki Belweder i ScbóD 
brunn na swoje i swojej c. k. familii rezydeD 
cyją. W  obudwóch tych zamkach czynią juz p° 
trzebne do tego przygotowania.

Najjaś- cesarzowa jejmość raczyła przesłać pr® 
zesowi c. k. rządu Niższej Austryi cztery tysigc® 
złr. w mon. konw. na wspomożenie podupadły® 
w teraźniejszych okolicznościach osób, szczeg0 
nie takich, które dla ułomności nie mogą p°" 
święcić się robotom publicznym.

Król jrnć W ęgierski przesłał na wsparcie cb°' 
rych i potrzebnych, na wypadek wybuchnie111* 
cho lery, 1000 złr. w mon. konw.

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE. 

Królestwo Polskie.
Gazeta v? śdeńska zawiera z gazet warszawskie!1. 

Rząd narodowy , na wniosek naczelnego wod**> 
postanowieniem swojem z dnia 3 i. z. m. miaD°' 
wał jenerała brygady, Albrechta Chrzanowskiego 
i Hieronima Romarinó , jenerałami dyw izyi; d*' 
lej pułkownika Konarskiego w miejscu zinarłeg® 
jenerała brygady Jaraczewskiego, dowódzcę ®e! 
brygady 2. dywizyi jazdy jenerałem brygadj;.®?' 
koniec pułkowników Muohowskiego, Młokosi®1*1” 
cza , Langermana , Szydłowskiego , Schneideg0 ’ 
Michała Mycielskiego i Franciszka C/.arnomski®' 
go jenerałami brygady. Nadto pułkownik 
dlewski został na proźbę swoje , w stopniu jen®' 
rała brygady, od służby uwolniony.

Z  Zamościa donoszą pod d. 22. lipca: Jene1® 
Kajssrów przybył pod twierdzę, i od kilku doi t0 
my niepokoimy jego korpus,’ to znowu ón D®* 
nawzajem niepokoi. Przeszłej nocy pluton Krak®' 
sów spotkał pod Jarosławiem pnłk huzarów * j 
Kozaków i ubiwszy blizko 20 huzarów, cofoP 
nę do piechoty w odwodzie stojącej; nieprzyj* 
ciel posuDął się spniesznie z całą swoją kolun,I,‘ 
za plutonem, niepostrzegłszy ukrytej piecbotf’ 
która go rzęsistym ogniem karabinowym prZ?” 
jfła . Cofnął się zatem spiesznie i zostawił *’*

{dacu 74 zabitych ; z naszej strony nikt n e 
egł. W czoraj zapalił nieprzyjaciel p r z e d ® 1® 

ście. Aby miasto od pożaru ocalić , wyszl*slDł 
z twierdzy; gdyśmy się dali spostrzedz , niePrf^e 
jaciel cofnął się do swoieh kolumn, które j f f 11! 
z najpiękniejszych pozycyj osadziły; odebrał® ' 
od gubernatora rozkaz wyprzeć z tej pozycyi ^  '

1 kroć liczniejszego nieprzyjaciela; poszliśmy ł ’,,‘
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pfzod i niebawem otworzy? nieprzyjaciel silny 
fi en z dział pozycyjnych ; odpowiadaliśmy nań 

*iałsześcio- i trzechfuntowycb. Pokilkogodzin- 
jj. °gnin począł nieprzyjaciel ustępować ; puści­
m y  5_>® za nim , cisnęliśmy go aż do godziny 

l? ej wieczorem (kanonada poczęła się o go- 
. nie n_ rano^  prawie aż o milę od twierdzy 
yp°. ośmiogodzinnej walce powróciliśmy szczę- 
w*f.e, miasta. Prawie żadnej straty nie po- 
ni,. -IŚ0)y ’ albowiem zabito nam tilko dwa ko- 

1 raniono Krakusa. Nieprzyjaciel musiał mieć 
Jczniejszą , albowiem przeszło 10  domów na- 
0lo.nych jest rannymi. W zięliśmy jednego ka- 
' 1  w niewolę. W  tej chwili słychać znowu 

’e.

Rossyja.
Z Petersburga d. i i .  sierpn ia  —

V*jjaś. cesarzowa jejmość powiła szczęśliwie 
Zorzowi j mcj ()_ 2*7. lipca (9. sierpnia) syna, 

^ tn u  dano imię M i Ko ła j. 
to . n'fest®m najjaś, pana z tego samego dnia 
. . liaznno dawać nowo-narodzonemu wielbienia 
^ « Jciu Mikołajowi tytuł: jego cesarzewiczow- 

5 wysohość.

Wielka Brytanija i Irlandyja.

Na

 ̂ e*arz Dom P e d ro , cesarzowa jejmość i mło- 
t Prr°^°wa portogalsha po szybkiej podróży 

p rhourgH wysiedli na lad w d. 1. sierpnia
^  °rtsmontb , pozdrowieni wystrzałami z dział 
^ rftowych i bateryj. W  d. 2. t. m. wieczoreia 
*tv°Cy g°ście przybyli do Londynu w  towsrzy- 

■ t y ,e tturg. R ezende, Kawalera Gomez i majora 
®dster i wysiedli w pałacu Clarendon. 

to ®2ety londyńskie donoszą pod d. 2. sierpnia 
jje 6astfp u je : Król jmć z Królową jmcia udał 
stąr ,̂ł *5*8j do izby wyższej, aby stosownie do 
p i t n e g o  zwyczaju , udzielił osobiście Króle- 
j ^ g o  zezwolenia ti-» b ilu , Który Królowej 
4 °sci na przypadeh owdowienia wyznacza 
ltb°°00 n̂D" sz1, ^  przejeździ, z pałacu do 
0 r ^yzsze) pozdrawiany był Król najradośniej 
3Cja*e^r8®ego ludu. Gdy minęło 20 minut na 
d0 ‘ .’ Wes*ła Królowa otoczona swoim orszaKiem 
li®Łb*by; P0wst? '̂ w*zysCj parowie i wielha 
dj8 * parowych i poKłonili s ię , poczem usia­
niu * na Krześle, po prawej tronu stoją-
łcj .’ r ®wnie i parowie i parowe swoje zajęli 

Po lewej stronie Królowej stali młodzi
Cambridge i  Cumberland , a po prawej 

*'r<̂ ow<-j br. Howe. O 5/4  na 4ta 
•Jiósł l ^fol ze sw0*m orszaKiem; przed nim
C, * Gręj miecz państwa. Gdy Kroi usiadł 
izb °*^e * S^y przybyli wezwani członKowie 

y nizszej, wystąpił mówca przed Kratki izby

i podał Królowi po Krótkiej przemowie b il q>- 
prawy wdowej dla Królowej jejmości,. Który prze­
szedł w izbie. Takowy został odczytany i przez-. 
Króla potwierdzony, poczem Królowa podniósł* 
s ię , skłoniwszy się zgromadzeniu trzy razy. Po, 
tym obrzędzie opuścili Królestwo iohmość izbę- 
w takim samym s p o s o b ie ja k  do niej przybyli..

Na posiedzenia izby wyższej w d. Ą. sierpnia 
zapytał się lord Londonderry lorda Grey, czyli 
Księżniczka Maria da Gloria będzie w Anglii ja­
ko Królowa przyjętą , zwracał u-wagę na niebez­
pieczeństwo , iż przez to Anglija poróżni się 
całkiem z teraźniejszym władzcą Portugalii i tym 
Krajem. Lord Grey odrzekł, źe nie ma co na 
to teraz odpowiedzieć i objaśni tę okoliczność 
podczas narad nad wniosl~em , Który zapowiedział 
lord Aberdeen względem spraw portugalskich. ,

W  izbie niższej zapytał się lord Elliot^loida 
Palmerston o interesach holenderskich. Życzył 
sobie w iedzieć, czyli ministrowie przełożą iz­
bie wszystkie dokumenta względem interesów 
holenderskich. Minister spraw zewnętrznych 
lord Palmerston odpowiedział, że śród teraź­
niejszych okoliczności zaszłyby w tej mierze 
wielkie trudności

Nr posiedzeniu izby wyższej w d. 3 . sierpnia 
naradzano sie nad poselstwem KrólewsKiem, w któ- 
rera monarcha życzy sobie, aby izba podwyż-- 
szyła Księżnej Kent, matce domniemywane’ dzie­
dziczki tronu, dochód o 10000 fun. szt. iż do 
22000 fun. szt. Z tych powinny być 16000 na 
Otrzymanie 1 wychowanie jej córk i, Księżniczki 
W iktoryi , domniemywanej dziedziczki tronu , 
przeznaczone.

Narady nad reforma parlamentu bardzo po­
mału postęp ują. Pomimo wezwania ministrów 
do pojedyńczych stronników reformy wydanego, 
aby takowych przez ciągłe wnioski do odmiao 
nie zw łaczali, wszelako zawsze jeszcze poje­
dynczy członkowie takie czynią przełożenia.

Courrier z d. 6. sierpnia donosi, że admirał 
Codrington otrzymał rozkaz udać się ze swoją 
eskadrą do Diinen i tamże oczekiwać rozkazów 
rządu.

A tlas % d. 7, sierpnia zawiera następującą 
wiadomość: »Biuro Atlasu. W  sobotę dnia 6.
sierpnia w nocy. Możemy donieść czytelnikom 
naszym , że ministrowie nasi przedsięwzięli sta­
nowczy krok w sprawach belgijskich. Rząd, jak 
słychać, otrzymał już we środę wieczorem au­
tentyczną wiadomość, że wojsko holenderskie 
przeszło granicę i jeszcze przed północą posła­
no jenerałowi Codrington rozkaz udać się na­
tychmiast do Diinen, aby jak Courrier m ówi, 
czynić tak, jak będą okoliczności wymagały- —• 
K rok, uczyniony przez Francyja, Która dała po-
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inoc Belgi.jczykom w wojshu, nastąpił z zupeł- ho każe się spodziewać, ze jeźliby istotnie pr*7 
nem porozumieniem honferencyi, lub rozporzą- szło do wojny między naszemi wojskami * 
dzony został w ten moment, w skutek ugody lenderskieini na ziemi Belgów, wojna ta 
istnącej między - pięcia mocarstwami. Uwiado- krótkotrwała. Wszelako , aby połączone z nią ® _ 
mienie , tak ułożone jak owe , które Ludwikowi o ile być rnoze zim ejszyć , i rozciągłość c*je 
Filipowi przełożone b y ło , przesłał król Leopold goż ograniczyć , rozkazuje kró l, aby Die u ®. 
Anglii i innym wielkim mocarstwom które miały rzać na osady holenderskie, stacyje ohrętow® 
ndział w układach względem Belgijum. Fran- handel m orski, jeźli okręty tego mocarstwa ** 
cyja działała naturalnie najprzód, ponieważ bliz- me nie rozpoczną przeciw nam kroków iiiep^l 
kie jej połojenie względem Belgijum daje jej spo- jacielskicb. Dotąd nie wydała jeszcze FrancJ’) 
sobność byc najprzód o stanie rzeczy zawiado- rozporządzenia względem sekwestrn hh 
mioną. Powszechnie panująca opinija jest ta , ty holenderskie, znajdujące się w naszych P®1 
ze demonstrscyja, tak szybko przez Francyją i tach morskich, lub zatrzymywania ich na 
Angliją zrobiona, będzie miała ten skutek, iż i wydawania fistów korsarskich. Mamy p ® ^  
wraz nkończy kroki nieprzyjacielskie i przyspie- do wierzenia, że najście przez Holendrów ne 
szy ostateczny traktat pokoju między Holandyją gijum będzie krótko trw ało , i nie pociągnie 
a Belgijum. sobą wojny morskiej między Francyja a Ho^

Oourrier z d. 5. sierpnia pisze: Z  roskoszą dyją. W  tej mierze posłano oświadczenie 6*g
donosimy, iz rząd nasz otrzymał zasposkajające binetowi haagskiemu. Jeź lib y  zaś mimo ws*-ê .
wiadomości o francuzkiej eskadrze, która nieda- kiego oczekiwania rozpoczęli Holendrzy kf® _
wno na Tag zaw inęła, aby od Dom Miguela nieprzyjacielskie na inorzn, przeto przed*1;
uzyskać zadosyć uczynienie. Twierdzenie tych , wzięto szybkie i dzielne środki do wykon*® 
którzyby dobre porozumienie między Angliją a słusznych repressalijów i bronienia naszego 
Francyją chętnie chcieli narusz)ć, z powodu, dln. Wszystkim dowóazcom okrętów zalec°®, 
że francuzki rząd ma obszerne plany i nie prze- podwoić baczność, wszelako z unikaniem k*  ̂
staje na satysfahcyi, jest fałszem, albowiem w ja- dego czynu nieprzyjacielskiego, oprócz jaff°® 
domo nam, iż rząd francuzki d'ił juz rozttazy, go i stanowczego wyzwania.
aby eskadra jego natychmiast powróciła. Doslrzegacz austryjacki umieścił co następ0) _

Konsołidy stały w d. 4- sierpnia 8 i 1/2 9 , 1/4 Gazeta powszechna shreślH w różnych artyk0̂ 
w stosnnkn do pieniędzy, 8 1 1/8 , 1/4 na odtrącę- łach korrespondyi z Paryża obraz lamecz®^ 
n ie ; a to w skutek wiadomości O minirteryjalnem stanu rzeczy do d. Ą. t. m ., który obfity j®* 
przesileniu we Francyi i nowin z Niderlandów, w wyznania. Udzielamy tu najważniejszych.

F ra n c v ia  dotyczę wystąpienia ministeryjuro ^
* riera , jako skutku znanego pytania więks*®*

Książę Jo in v iIle , który w d  17. Upca przybył przy wyborze prezydenta izby deputowany®^ 
ha fregacie Artemizy przed Algier , dopiero w mówi jeden z korrespondentów : »Nikt ni® °!(
d. 19. mógł wysiąść na lad. Walczono jeszcze sobie i swojemu stronnictwu, atak wszyscy c^j(j 
tego dnia z Arabami, lecz gdy jenerała Berthe- swoję niemoc w uorganizowanin czegoś. );' : 
zene obecność niebyła potrzebną na placu boju, nie chce czegoś stanowczego, nikt nie ma 1 , 
udał się naprzeciw księcia. Książę wstąpił, ani jakiegoś planu przy-tiedzenia tego do skutk0' 
w największy upał, to jest, między l itą  i isza wszyscy stali się przez piętnastoletnią opjpozy®'^ 
godziną na gmach Kassaubah , zkąd obejrzał samą oppozycyja, i tak czynić będą, dopóki 0 j 
całą wyższą część miasta, jakotel marynarkę i zburzą te g o , co jeszcze istnie we Francy1 ’
bateryje. Zjadłszy obiad z jenerałem Berthe- dopóki nie pozostanie nic więcej , jak ty, .a
zene i znamienitymi osady , powrócił wieezo- despotyczna centralizacyjo , a na przecie­
rem na fregatę. Nazajutrz wojsko zebrane na naród jako jednostajna demokratyczna inassa-®^ 
równinie, o godzinę drogi od miasta, defilowało Inny korrespondect wyraża: »Jedno, c° ^
przed księciem ; poczem oglądał on rozpoczętą izba przeciw sobie , jestto głęboka niew ido®
budowę koszar i zamek Babazun , i powrócił na w sprawach, a ministeryjnm , któreby te r°
pokład okrętu. Fregata, której lekki wiatr sprzy- miało i umiało wspierać siłę i pomyślność.
j a ł , wyszła potem pod żagle do Mahonu. znalazłoby w drugim oddziale lewej stroDy P ^

Monitor z d. 8. sierpnia zawiera okołnik z d. moo, która niczego bardziej nie pr8gn'e ’^j- 
6. t. m. , wydany przez wiceadmirała hr. Rigny, tylko połączyć się z ministeryjum w praW 
ministra marynarki i osad , do prefektów mor- wyeb interesach krsju.a .
skich , gubernatorów osad i dowódzców francuz- T .zeci korrespondect p isze: »Co P °wieci*
kich eskadr i t. d ., w którym wyraża: Wszyst- na zachodzie Szca cy , czegc sobie nie doi
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Południowi Karl iści , gdy usłyszą, ze Francyja 
® kilku dni jest bez ministeryjuin ? I bez tego 

jOarzają się codziennie w prowinoyjach rozruchy.
z,siaj dowiadujemy sie znowu o smutnych sce- 

®*ob wTarashonie i Montpellier. Do tycb politycz­
nych sporów łączy się jeszcze głód. W  Tosse, 
ePartameucie landeskim , zaszły z powodu dro- 

8°ści zboża rozruchy. Z  Rarlistami łączą się re- 
Pohlihanie. W  < Statnich dniach lipęapopos:awisi.O 
,v_ wielu miejscach drzewa wolności i poranioro 
*>ele ludzi. Polityka pana Perier, tak mało jak 
otychczasowie zachowywany systemat w ogól­

ności , podołałaby zapobiedz rozruchom; lecz 
)ê li całkiem żadnego nie będziemy mieli rnini- 
5leryjuin, może będzie jeszcze gorzej.

Na jakież uwagi nie naprowadza taki sta irze- 
c*y w wielkiem państwie przez mężów, wyzna­
n ych rozmaite polityczne widoki I A wszelako 
n*e trudno jest oznaczyć główna przyczynę złe­
go? oto powódź teoryj, tam , gdzieby być 
P°Winno zasiosowanie dawno uznanych praktycz­
nych zasad i przepisów rządu i administracyi I 
'■'•c nie ma pod słońcem nowego, a nawet' w 
; z*Siejszem położeniu towarzystwa cywilnego to 
)e« nonem , iż przy krotnych zabiegach jedne­
go stronnictwa zrządzone mniejsze lub większe 
*®hii] zenia , rzucane bywają w św iat, dawno za- 

bane rzeczy, jako rezultaty niesłychanej ma­
ło śc i , a których się niewiadome mnóstwo, czu­
li*0 nieszczęście uciśnionego położenia , a nie 
^Ogąc naznaczyć onego przyczyny, —  bez wy­
kotu chwyta , Inb takowe przyzywa.
- Tymczasem podług najnowszych doniesień z 

®tyźa zdaje s ię , że duch publiczny uzyskuje 
**ęcej coraz spokojności, a to winni jesteśmy 
»e''Oeinu człowiekowi —  temu samemu ministro- 

i któremu odmawiano niejednej pomocy, do­
póki nie był w stanie wyrazić się jawnie i mo- 
tŁ° ,  a który dzisiaj czuje może tego nieodzo- 

konieczność. N ie można pomyślić o inini- 
?ttryjum z końca lewej strony , t. j. stronnictwa 
*?dającego najściślej konsskwencyi zasad , z któ­
rych dzisiejsze stanowisko Francyi w yszło , a 
. ° r e , aby ten cel osiągnąć, uważa anarcbiją 
1 Tv°)nę powszechną jako środki pożądane, —  
*5hie ministeryjuin miałoby przeciw sobie stano­
wczą większość nie tylko w izbach, ale nawet 
’v całym narodzie, a naczelnicy tego stronnic­
tw* tak są sami o tern doskonale przekonani, 
e_ Rozwiązanie teraźniejszej administracyi wpra­

wiłoby i ch w największy kłopot.
Kuryjer francuzki m ów i: »W  d. 7. sierpnia,

prezydent rady i  minister spraw zewnętrznych 
dali się do komissyi, upoważnionej do ułożenia 
resu i dali objaśnienia względem części swo- 

>ego systematu, o której wiedzieli, że adres for­

malną naganę wyrażać będzie. Zapewniano wie­
czorem , ze w skutek tych objaśnień, które kilka 
godzin trwały, juz w swoim sposobie adres ułożo­
ny miał być nazajutrz na nowo pod rozpoznanie 
oddany. Zresztą projekt ten miał być we wto­
rek izbie przełożony i na publicznein posiedze­
nia rozpoznawany.

M essager  donosi: »Wojsko francnzkie prze­
szło w d. 7. sierpnia granice. Urzędową wia­
domość o jego wnijściu na ziemię Belgów przy­
jęto z powszechną radością.

Jo u rn a l du Commerce wyraża: Zapewniają,
że utworzone będzie wojsko odwodowe z 25ooo 
ludzi pod rozkazami jenerała Sem ele, przez co 
marszałek Gerard będzie mógł dowolnie rozpo­
rządzać swojemi 5o,ooo ludzi.

Izba deputowanych ogłosiła się na posiedzeniu 
w d. 3 . sierpnia za urządzoną. Na tem posie­
dzeniu pochwalono jednomyślnie postanowienie 
rządu, ie  dał pomoc Belgijnm ; mnóstwo depu­
towanych winszowało prezydentowi rady mini­
strów szczęścia z jego postanowienia, i życzyło, 
aby na teraz pozostał na czele gabinetu.

Rząd bajtycki , podług gazet paryzkich , nie 
przyjął traktatu handlowego , przełożonego sobie 
przez pana Pichon. Opór len dał powód do po­
dania nót między owym rządem a tutejszym kon­
sulem , panem Mollien , w których ostatui oświad­
cza , że przyjacielskie stosunki między Francyja 
a Hajty ustały. W raz prosił on o opiekę haj- 
tyckiego .rządu dla tych 'Francuzów , którzy, aby 
swoje interesa pohończyli, może jeszcze jakiegoś 
czasu do pobytu na wyspie potrzebować będą. 
W  skutek tego. życzenia wydał jenerał Bojer pod 
d. 18. czerwca odezwę, w której wzywa swoich 
współziomków, aby byli gotowymi do obrony 
swojej niepodległości przeciw wszelkiemu obce­
mu zamachowi; lecz wraz rozkazał władzom sza­
nować osoby i majątki Francuzów. ^Deputowany 
rzeczypospolitejo mówi ta odezwa , siniał rozkaz, 
zabawić .tylko miesiąc jeden we Francyi; miasto 
tego bawił cały rok i przywozi nam teraz tri-.h- 
tat, do którego podpisania nie był upoważniony. 
Zaszła we Francyi rewolocyja' wskazywała nasn 
nadzieje, które się niestety nie ziściły. Jakże nie 
mieliśmy tuszyć sobie szczęśliwej przyszłości, 
gdyśmy we Francyi widzieli na sterze rządu tych 
samych mężów, którzy w pismach swoich , jaho- 
też z trybuny tak często naszym zasadom i słusz­
nym żądaniom hołdowali , a przesadne żądania 
przeszłego rządu tak jawnie i otwarcie ganili.« 
W  końcu swojej proklainacyi wzywa prezydent 
w ładze, aby się przez męztwo i uległość swoich 
posad godnymi okazali i polegali na opiece Opa­
trzności.

)( )(
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N id e rla n d y .
Dostrzegacz austryjacki rawiera-: sPodług lii

stów z Hagi z dnia ęgo o. i i i ,  oświadczył się 
król jinć na- podana przez dw ory: francuzki i 
angielski notę względem wydania wojny Belgijumj 
w sposobie następującym ;

» Że  nie było całkiem zamiarem Króla, być 
w hollizyi z któremkolwiekbądź zpięciu wielkich 
mocarstw ; ze więc stosownie do tego , gdy widoki 
króla jmoi ®  widokami tych mocarstw- n iezgodziły 
sie- król jmć zrzeka się swoich-widoków i księciu 
jłranii' dał' rozkaz-, aby w strzym ał niezw łocznie  

k ro k i n ieprzyjacielsk ie  i  cofnął znown wojska 
sw oje , skoroby- jedno- francnzkia weszły na zie­
mię Belgów .«

F j ncuzj sprawnjący interesa przesiał to o- 
świadczenie jenerałowi Belliąrd do Brn xelli, 
który znowu ze swojej strony miał je przesłać 
marszałkowi- Gerard* i swojemu rządowi. Poseł 
angielski- przesłał takowa w tym samym* czasie- 
<jo Londynu.

Następujący raport przesłał W ąz® Ojjami der 
Króla s;

Z głównej Kwatóry w Turnhont di 4. 
sierpnia 1831.

sDonoszę waszej kró!ewskiej mości , ze główna 
moja kwatera tntaj (pozostała. Droga dywizyja 
poszła r«przód* i nocować będzie wGheel. Drm 
ga brygada pierwszej dywiz-yi zajmuje stanowisko 
od dnia wczorajszego na wielkiej drodze z Turn- 
bont do Antwerpii pode wsio ¥orse!aer. Trzecia 
dy wizy ja musiaładzisiaj wnijść do Moll. Brygada 
jenerała-Post stoi-dzisiaj z odwodową artyleryją 
w Casterle. Jutro- spodziewam się przenieść głó­
wna kwaterę do Gheel i- kazać wojsku- posunąć 
się ku- r-óca Demer.a

(podp.).* Wódz' naczelny wojska 
W ilhelm książę O "aniii 

/ ’
Dzt.Staats-Cburant dbnosi-: t r a p o m  kontr­

admirała Lewe van Aduard* okazuje się , że majt­
kowie- i* żołnierze naszej floty wylądowali* w d: 3.- 
t: m. pod-zamkiem-Sn M aria, zamek ten opano­
wali, i- tamże zdiąwszy banderę belg^ską, holen­
derską zatknęli. Nasi mieli w tej sprawie tylko 
sześciu rannych.®-

* B e lg i jura ;
Monitor belgijski z-cf. 5. sierpnia* zawiera-o- 

dilszych* zdarzeniach wojennych , co następuje ;■
'  sB iiigge di 3; sierpnia , w południe. Drugi* bu-

Ietyn, Gzęśc Holendrów przybyła Z' z działa11 
szossa zBreskens aż* do Stroobrugge-, zburzy’"" 
wszy barykady*; .nasi żołnierze, znajdujący s,« 
tamże w nieznacznej- liczbie, cofnęli sie do L i®vC’ 
gdzie jeszcze Holendrów nie było ;■ zapewne zo­
stali oni* przez odgłos dzwonów na gwałt w flJsl' 
deghem zm ie sz an ik tó ry  wszystkie gwardyj® 
bywatelskie poruszył,. a którym tylko za pomoc? 
wojska udało się na niezbyt odległą ieh ziem1? 
odeprzeć. —-■ Trzeci buletyn zd. Ą.. o godz- 
raco*, Przeszłej nocy ©trzymał tutejszy inaj°r 
wiadomość, Holendrzy zajęli Watervliet. As" 
senede znowu nasi- ossdzili. Równie i- Yerl*et 
musieli Holendrzy opnścić. — - Czwarty buletf15 
z d. /(. o 2; godz. z południa. Całe popołndnif 
słyszeliśmy wyraźnie huk dział. Sztafeta donosi 
O odebraniu Waterylet; Holendrzy ścigani zo­
stali ze stratą 200 ludzi w  zabitych i rannych 
a l' do głównej tamy, którą opuścili i znotf'0 
wsiedli na statki.. Mówią ze Ardenborg. zajęty*' 
wszelako temu nie wierzą.®

Monitor belgijski donosi: aPew ien , który
Gheel- wczoraj- o godzinie 4^ćj opuścił,. zas1®̂  
tamże Holendrów w liczbie 10,000 ludzi*; zdaj6 
s ię , że planem było Holendrów iść doAerscbot 
i* Diest; Plan ten znieweczony. Turnbout nasj' 
zajęli.- Yenloo zawsze jeszcze w nasze' nocy,  ̂
rząd otrzymał, z tego punktu* zaspokajaiace wis 
domości.®

Wódz naczelny gwardyi obywatelskiej , baron 
V-anderlinden Hoogvorst, wyjechał z całym swoi*9* 
sztabem- jeneralnym i- będzie miał ty-mczasowP 
sw-oję główną kwaterę wMecheln.

Pewien oficer, który wczoraj zAerschct, dwi®' 
mile od1 D iest, tutaj przybył*,, przywozi- w-iado' 
mość, że Diest zajęli-Holendrzy. Uszli oni- i 1’ 
godzin- drogi ni® doznawszy oporn. » Jeźli owa- 

żymya,. mówią tutejsze gazety, » le Diest leży 4 
godziny, drogi od Lowanijum, tedy nie wiadomo*- 
'ak nazwać bezczynność dawniejszego minisl'r® 
wojny.®

W  d. 6; sierpnia miał jenerał lejtnant Befliafó1
rozmowę z jenerałem. Chasse w cyladeili- Antw e t '  
p i i ; za* jego powrotem- do miasta ogłoszono 
stępującą odezwę: aMiasto Antwerpija oddsii*
jest pod opieką Froncyi , Anglii i całej Europf- 
Opieka ta zabezpiecza nasze osoby i nasze ma­
jątki przeciw- wszelkiemu napadowi* ze strony, efr' 
tadelli,. i-siły  holenderskiej. D i®  na-ratuszu A- 
6. sierpnia i 83 i-. (jpodp.),. Gerard Legreile , bur- 
mistrz.® \

IV tym tygodniu opuszcza- prassp w dru h a m i ju llerow skidj dzieło  A u gu  s-ta- K r e t  o w i c z fił' 
y o d  nazwiskiem :-. F  U Ł  A  IV Y„.
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